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Jeszcze daleko jest końca z taką chwałą roze 
poczęta przem nas i popierana walka o prawa 
pasze: Wiele jeszcze ofiar będziemy musieli 
„złożyć na ołtarzu ojczyzny s zaniin spełoioną 
zostanie nasza nadzieja, nasza polityczna wiata, 
że Bóg kładąc nakoniec tanie długelctnim cier- 
pieni m i prześladowaniu powróci niegodnie wy- 
аё dart Byt wolny i niepadlegty narodowi, który 
„pod epiek: ojczystych tylko praw Żyć pragnie; 
(lub tóż ргеупојшоте) w ojczystej spocząć mo- 
gile. 
czne wydatki, skarb potrzebuje nowych i dziel- 
nych zasiłków, aby ulżyć nieco tłoczących nas 
dziś ciężarów, i część ich przynajmnićj prze- 
"nieść na mające po nas nastąpić pokolenia, któ- 
ге w pokoju nżywać będą swobód krwią naszą 
*'okupionych. Rząd Narodowy оз mocy uchwały 
sejmowćj z d. 29 stycznia b. r. otwiera ро?у- 
czkę sześćdziesięcio miljonową pod tytułem: Po- 
siłków Polskich, pod warunkami które w oso- 
boem: ogłoszeniu wskarane zostaną; pożyczka 
ła oparta aa wszystkich dobrach skarbowych, 
na całym majątku narodowym, a mianowicie 
na dobrach narodowych w całej rozciągłości 
królestwa Polskiego, przy powierzeniu, koms 
missji, umorzenia «ово krajowego wybranej z 
grona obu Б sejmowych, obowiązku czuwania 
nad wszys kie со tylko interessu wierzycie 
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li dotyczeć moge, przedstawia największą rę- 

kojmią bezpioczeństwa; przez ustanowione zaś 


Сола więcej powiększają się nasze publi= - 


Pronumórata miesięczne тір. 2 gr. 56. 
$ Kar. zip. 8. Nr ark. gr. 10. pojedyn. gr- $r 


które jak najskrupulatnićj opłacane 


procenta, 
będą i przez przywiązane do 016} premia otwie- 


ra widok pewoych stałych dochodów i podo- 
bieństwo znacznych korzyści. 

Rozpoczęte korrespohdencje przez bank Pol- 
ski, któremu połeconćm - zostało otwórzenie 
subskrypcji po wszystkich znsozniejszych mia- 
stach sa granicą; robią osdzieję Że nafznaczniej- 
ате i największego używające | 
haadlowe ohcych krajów, czy to przez polega- 


nię na niezfomaych zgięczeniach Rządu Pol- 


skiego, czy té przez to współczucie, które wszy” 
stkich dobrze myślących przywiązuje do swig- 
tej sprawy naszćj będącej zaraz sprawą ogól» 
nej wolaości i cywilizacji, pospieszą z udzie- 
leniem Żądanćj od uich pomocy. Rząd Naro- 
dowy ж wdzięcznością przyjmuje szlachetną go- 
towość dzielenia ile można Polskiej eprawy ze 
strony mieszkańców mia Polskiej ziemi, i ko- 
rzystać z nićj nie saniedba, lecz największą w 
wnszym patrjotyzmie rodacy pokłada nadzieje, 
a to tém więcej gdy graniczące 7 nami rządy 
wszelkiemi sposobami’ usiłują przerwać ścisły 
węzeł sympatji, który nas w chwili obecnej 18 
czy ze wszystkiemi narodami ucywilizowanego 
świata. 
Któż z was rodacy 
imie swoje w 
` kazne wdzięczności i uwielbieniu następnych 
pokoleń; kto z was pie заада potomkom swor 
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im zostawić wpuścizuie,to przekonanie najórcś- . 


sze dla Polskiego serca, że część zostawionych 
im przez was dochodów wzięła początek w pa- 
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„kredytu domy 


nie pragnąłby tego, atu 
archiwum senatu widział przem 


NSA 


miętnych chwilach odrodzenia się Polski i że 
kapitały z których dochody te płyną, utrzy-, 
mywały i wzmacniały siłę narodu w świętej 
walce o-odzyskanie praw i swobód ojczystych. 

Odd.jmy' ile тойсту uajwiększą część kapi- 
£tałów naszych na kredyt ojczyźcie, pewne sta- 
Te dochody i niepodległość Polski będą nagro- 
Ча naszą. Wszakże nigdy interes materjaloy 
z piękniejszym i wanioślejszym nie może się 
dączyć celem. Niech wszystkie prawie obligi 
świętego długu, naszą pozostaną własnością, 
mie dozwólmy aby znaczny udział obcych Кга- 
jowców wspieraniu i zasilaniu jskarbu naszego, 
zmniejszał nabywaną przez nas chwałę, Że krwią 


‚ 


maszą i naszemi majątkami bez Żadaćj cudzéj 
pomocy okupujemy wolność i cywilizacją Eu- 
тору ulęknionćj przed. potęgą walczącego z na- 
smi mocarza północy. — Warszawa д, 14 czer- 
мса 1831 r, — Prezes rządu (podpisano) Xże 
Adam Czartoryski. —— Radca stanu sekretarz 
jeneralny (podpisano) Andrzej Plichta. 

Jeneral gubernator miasta stolecznego Warszawy. 
/Zawiadamiam że tylko żony wojskowych wszelkiego 
stopnia należących do korpusów niżej. wymienionych, 
"mają prawo do otrzymania kwater w Warszawie to 
jest: Officerów sztabu głównego, kwatermistrzostwa 
jeneralnego, korpusn inżynierów , bataljonu saperów, 
artyllerji rezerwowćj, pulku 4go piechoty liniowej, 
korpusu pociągu, żony audytorów, lekarzy wojsko- 
wych, kommissarzy wojennych, i ich adjunktów oraz 
wszystkich urzędników wojskowych przydzielonych 
nie do pułków lecz do korpusów, mićć będą prawa 
do kwater tam, gdzie sztaby dywizji, do których ich 
mężowie są przywiązani, wyznaczone mają zakłady. 
Wszystkie przeto żony wojskowych wszelkiego sto- 
pnia nie należących do korpusów wyżćj wymienio- 
nych, zechcą się zawczasu w sztabie płacu dowiedzićć 
dokąd udać się mają; gdyż od 1go lipca tym tylko 
kwatery wydane zostaną, które stosownie do powyż- 
szego oznaczenia mają prawo, wszelkim zaś innym 
pod zadnym pozorem udzielone nie Беса. — Warsza- 
wa, dnia 14 ezerwca 1831. — Za gubernatora vice-gu- 
bernator pułkownik i. Kamiński, 

Dyrekcja główna towarzystwa kredytowego xiemsk., 
W  toczącćj się wojnie o niepodległość, ojczyzny na- 
szćj, oprócz wysileń jakie w ogólności wszyscy mie- 
szkańcy kraju chętnie czynią, wielu z nich jeszcze, 
których majątki leżą w miejscach przez nieprzyjaciół 
pojętych stracili częstokioć wszystko, bądź to przez 


ale nadto na przyszłość 


Cieszkowski. — Pisarz dyrekcji głów: e wik 


samowolne zabory i rekwizycje, bądź to przez роўа„ 
w czasie tuwającćj wałki zdarzony, tak dalece, 2% 
nie.ylko dziś zbywa im na pićrwszych potrzebach 

pozostaja w niemożności” 
podźwignienia upadlego swego gospodarstwa. Dy- 
rekcja główna Towarz. kredyt. ziemski -pragnac ile- 
możności przyjść w pomoc podobnie- dotkniętym kle- 
skami wojny wlaściciełom ziemski, po zniesieniu 
się z radami obywatelskiemi i dyrekcjami szczegó- 
łowemi podała rządowi projekt, do zawiązania się 
Towarzystwa wsparcia, klęskami wojny dotkniętych; 
który już przez Rząd Narodowy królestwa zatwier- 
dzony zostal, a w skutek przepisów dla tegoż towa- 
rzystwa postanowionych, komitet centralny złożony 
zczłonków : JJWW. Fran. Nakwaskiego, sen. kaszt., 
Alex. Brockiego, radcy stanu dyrek. jlnego w kom. 
rząd. prz. i skarbu; Ludwika Jordana i Henryka Na- 
kwaskiego, radców dyrekcji głów. tow. kred. ziem. ; 

Laskiego, bankiera; Józefa. Górskiego, radcy obyw. 
wdztwa mazów.; Józefa Kóller, kupca z пив. Warsz. 

Z zastępców : JÓWW. Antoviego Szlubowskiego, ob. 
wdztwa podl; Win. Dobieckiego, radcy dyrek. głów. 

tow. kred. ziem. ; Karola Hoffman, radcy z prokur. 

jlnćj któl. pol. już zawiązał się i urzędowanie swoje 
tu w Warszawie w miejscu zwykłych pasiedzeń dy- 
rekcji głównej rozpoczął. — Zastępca prezesa pod.) 


ROŻNĘ WIADOMOSCI. * е 
Jeńcy ressyjsey, pochnyceni na forpocztach, Р 
donoszą, Że po Śmierci Dybicza, powieszono 
aptekarza w Pułtusku, Że zaszło nieporozumie« 
nie pomiędzy jenerałumi o kominendę: pier 
wszeństwa Żądał jenerał Orłów świeżo dl» prze- 
gladu armji z Petersburga przysłany, Pahlen I 
i Toll: Pogodził ich xiąże: Michał , który wła- 
śnie przybywszy do głównej kwatery dowódz- 
two obiął. Dybicz przed śmiercią napisał te= 
stament, w który prosił aby ciało jego prze- 
stano Polakom, i aby ci pochowali je w :Vavsza» 
wie na cmentarzu ewangelickim. Są to wszy- 


stko baśnie brukowe, które, jako takie umie., 


szczamy. 

W tćj chwili mamy przed sobą list z Płac- 
kiego, zapewniający, 17 Dybicz niczawodnie sam. 
się otru! w Kleszewie. : 3 

W korpusie jenerała Chrzanowskiego, вігае]- 
cy Grothvsa są postrachem nieprzyjaciół, Nie» 
dawno w 60 ludzi, rozbili pułk kozaków; оф» 


(ст у. i 


dział drzgonów rassyjskich z korpusu Riidige- 
ra odcięty, błąka się po lasach, gdzie pojedyn= 
czo są przez wieśniaków -chwytani. W Krasno- 
brodzie Коласу, ubili Xoprzeora Dominikanów 
70-łetniego starca: a drugi zakonnik X. Anto- 
ni, śmiertelnie zbity, leży bez nadziei Życia.. 

Jenerał Ruttie miąnowany został gubernato= 
rem M. S. Warszawy, i juź rozpoczął swoje u- 
rzędowanie, - ; ; SE жг 

Nieprzyjaciel cófując się, dopełnia jeszcze 
ostatniej miary barbarzyństwa, każe tratować 
ijścinać dorostające zboże na pniu, aby i ma- 
dzieję zbiorów poniszczyć. 

Daia 8 b. m. odbył się sejmik powiatowy 
w Radomiu, na którym obrano posłem w miej» 
sce sz, Franciszka Soltykn świćżo aa Kasztela- 
nją posuniętego, P. Hieronima Kochanowskiego. 

Dochodzą wiadomości, Że jenerał Dwernicki 
oddzielony od swoich officerów, udał się na Pres- 
`Бига: są przy nim: podpułkownik Osiński, 
kap. Witwiński, podporucznik Grotkowski i 
lekarz dywizyjny Ildefons Krysiński.  Anstrja- 
су dodali mu rotmistrza od huzarów Węgier- 
skich hr. Horwavth. 

Dep. Szaniecki podał projekt nakazania po- 
spolitego ruszenio w całym kraju, powstariia 
massami, i wypędzenia raz stanowczo tym 
sposobem najezdaików, eż za dawne granice 
Polski. Piękny projekt, byleby tylko zupeł- 
mie dał się, w wykonanie wprowadzić. ү 

Dnia 2 czerwca równo ze świtem, oddziąť 
szwoleżerów eustrejackich, złożony ze I4 ludzi, 
pomiędzy którymibyło 2ch officerów, przeszedł 
zbrojno granicę Polską, w obwodzie Zamojskim: 
przybył do Tomaszowa, nie zgłosił się tamże 
do władzy cywilnej: z objawieniem celu swego 
przybycia, i udał się w dalszy pochód do o- 
bozów korpusu rossyjskiego јепегаа Riidiger 
pod wsią Wieprzowe Jezioro, zkąd' pó cztórech: 
godzinach powrócił do swojego kraju, — Rząd 
królestwa Polskiego zażądał od rządu austrja: 


gkiego wytłómaczenia się z tego kroku gwat- - 


tąctgo granice nasze, 
- Austrjacy w okolicach: Krakowa zaczynają za- 


А: 


prowadzać kordon zdrowia : list odbićrają т 
naszej strony, na dlugich ferdziach i tym pos 
dobne: odbywają Kouiedje, zapewne dla przy: 


'jemności Tatyszczewa, 


` Wkrótce w Teatrze Narodowym, dana będzie 
oryginelna tragedja Fran. Wężyka, Bylesław - 
Smiały. 

Ludwik Stecki obywatel Wołynia, który pićr= 
wszy stanął na czele powstania, za zbliżeniem 
się Dwernickiego, wkrótce zasiądzie na ta: 


wkach reprezentantów narodu Polkiego. 


Do Torunia zwożą ciągłe wodą z Gdańska, 
Żywność i rozmaite potrzeby dla armji najez= 
daiczej. ` 4 A 

Onegdaj pochowano z konwojem honorowym 
zwłoki Teofila Szpoteńskiego majora, dowódcy 
batal. 4 pułku 4go piechoty piechoty iinjowćj 
bardzo walecznego i zasłażonego officera. Nad 
grobem mieli mowy: kanonik Kotowski: xiądz 
Andraszek Pijar; i рогисяоік Rajszeł. 

Dnia LO Б. m. zszedł świąta w lazarecie Us 


jazdowskim Fryderyk Derner, (BDoeraer) dos 


któr med. i chirurgji, który przejęty świętością 
sprawy odradzejącćj się: Polski, z Prankforta 
nad' Menem- przybył w miesiącu kwietniu r. 
b. do Warszawy dla niesienia pomocy walczą: 

cym Polakom, Nadzwyczajna gorliwość z jaką! 
się poświęcał najprzód w łazarecie polowym w` 
Mińsku, następnie w lazarecie koszar Koron= 
nych, ściągnęła na niego chorobę, której uległ 

z żalem nieukojoaym tych wszystkich, którzy 

mieli sposobność poznania słodycz jego cha. 

rakteru, nadzwyczajne usposobienie i poświę: 

cenie się bezwzględne. 

Wczoraj gdy się. dostateczne liczba postów i depu 
towanych nie zebrała, połączyły się obie izby sej- 
mowe, senatorska i poselska, gdzie. przyjęto dwa i 
projekta skarbowe jednomyślnie. Pićrwszy z nich 
jest tćj treści: И 

„Izba senatorska i izbie poselska. Na przedstawie- 
nie Rządu’ Narodowego'i po wysłuchaniu koinmiśsżów 
sejmowych, zważywszy, iż zapewnione postanowie- 
niem dyktatota' z dnia 28 grudnia ү. z. przyjmowa: 
nie w podatkach od czerwca т. b. kwitów z dosta- 
wy koni z każdych 100 dymów dla wojska uskutecz- 
niońćj, zmniejszyłoby gotowe wpływy skarbewe,w* 
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dzisiejszych okolicznościach krajowych, tyle potrze- 
bue, uchwaliły i uchwałają co nastepuje: ATE. 
Kwity z dostawy koni, © których mowa, nie w po- 
detkach od: 1 czerwca, jak to powołane póstanowie- 
nie dyktatora oznaczyło, lecz dupićro w podatkach 


roku przysziego 1832 przyjmowane być mają, mia- ` 


nowicie w ratach które rząd oznaczy. Art. ©. Wy- 
konanie niniejszćj uchwały poleca się Rządowi Na- 
rodów emu. Ў 

Drugi stanowiący pobór nadzwyczajnych podatków; 
umieścimy, późnićj. З 

Redakcja Kuriera Polskiego mając sobie objawio- 
ném przeż P. posła Łosickiego, jakoby w Nrze 535 z d. 
12 b. m. przy rozbiorze głosu P. Gumowskiego, wy- 
rażenie się w słowach : «sposób rozumowania godny 
parlamentu podlaskiego» ublizał calemu wojawódz- 
twu podlaskiemu, oświadcza, iż nie miała na celu 
ubliżenia województwa, ani członkom izby z tego 
województwa; jedynie czyniła swoje uwagi nad wy- 
76} wspomnionym głosem, i do tego zastosowanie 
uczyniła. REG 

Dnia 4 b. m. kongres belgijski wybral na króla wię- 
kszością 150 głosów przeciwko 42, Kięcia Leopolda 
Sasko Koburgskiego. Wysłano z uwiadomieniem do 
nowego króla, deputacją z сіц członków złożoną, 

Na ostatnich targach warszawskich płacono za 
korzec żyta od zl. %6 do 29; pszenicy od 31 do 85; 
jęczmienia od 22 do 24; owsa ой 17 do 191; siana 
{иге jednokonną od IT do 29; parokonną od 28 do 3%; 
slomy furę od 5 do 8. * ; 

(А. п.) W przejezdzie przez Sandomierz, zgorszy- 
ła mnie obojętność, z jaką tu przyjmują przejezdza- 
jących wojskowych. Pomijam: że nie mający z so- 
Da pościeli па barłogach spoczywać muszą; ale to nie 
do przebaczenia: że dla dwóch officerów wyższej ran- 
gi, w сайд, mieście nie znaleziono kwatery. Wy- 
rzucono zatóm Żyda z mieszkania a to w domu w któ- 
rym jeden z urzędników ośm zajmuje pokoi i to na 
kwaterę przeznaczonych. Mniejsza byloby że ten 
urzędnik upanoszony za zeszlego rządu, nie raczył 
odstąpić kącika dla tak. szanownych gości; ale to 
nie do darowania: że się miał tiómaczyć: źe jego jak 
nazywał etatowe konie, na chwilę przejazdu koniom 
wojskowych ustąpić nie mogły, Nowy to rodzaj kawa- 
lerji urzędoweój, trzymane dla spaceru konieetatowe. 
Nie można w б@] wierzę uwolnić od- winy pana Bur- 
mistrza czyli prezydenta. Okazuje widoczną niechęć 
do teraźniejszego porzadku rzeczy , kiedy: nietylko 
sam się nie za muje tém co do niego właściwie na- 
` leży, ale nadto, usilującym go zastapić wobowiąz- 
kach, poważa się opierać i czynić przeszkody. Oddać 
albowiem potrzeba sprawiedliwość przykładnćj gor- 
liwości PP. Kamińskiego, sekretarza municypalności, 
i Lipińskiego, kommendanta płaru, którzy wedle mo- 
Żności starają się utrzymywać porządek, będący za- 


id 

wsze duszą wszystkiego: a w tych czasach tyle po- 
trzebny. Wypada na podobne postępowanie urzędni- 
ków po miasteczkachł szczgólniejszą zwracać uwagę, 
zwłaszcza, że ich obojętność a co gorsza niedbal- 


"stwo bardzo źniechęca. ` i К. 


(А. п ) Stawać w obronie głosów Krysiń. 


„skiego, Szanieckiego, Wołowskiezo, jest to je- 


dno: co bronić wymowy Сусегопа, sasad Paf» 
fendorf:, prawości Lamsrqus, Manugina lub La- 
fayetta. j 

Należą ове do historji! ,. stanowić będą mo- 
Że jedną » nejświetniejszych kart dziejów bo- 
hatórów odradzającej się Polski, i wkrótce 
bezwątpienia odbiorą zssłużoną cześć Europy ! 

Potępixć szanownych wówców Ledachowskie- 
go i Swidzińskiegw, w mnićj zręcznćj obronie 
projekta, w wyśliźniętych mimowolnie zape» 
wne zdaniach o dziennikach i oklsskach gale- 


'rji jakoby niemającćj stanowić epiaji pablica- 


nej, upatrywać złą dążność, wpływ arystokwa- 
cji, a tymbardzićj Metternicha, Mikołaja i Dy- 
bicza, bez pewnego na to przekonania, jest to 
być niebacznym, ztym Polakiem, rzucać na» 
siona niezgody! święte dzielo podkopywać!.. 
slowem !.. jest to być złvajcą ojczyzny! З 

Wychwalać wymowę Mrozowicza, Roztworo 
wskiego, Swiniarskiego, jest to chcieć nadać cie= 
mność dniowi, jasność, nocy. 

Należy być we wszystkiem i wszędzie spra- 
wiedliwym. Sześć miesięcy młodego Życia па. 
szego dowiodły Światu, że nasza publiczoość 
jest mądra, sprawiedliwa, umiarkowana, fago: 
dna. Sofiistycznemi nikt jéj nie uwiedzie zwro- 
tami. 5 

Próżno krzyczeć będą сі, eochcą w nas wmó. 
wić 15е jest uwłteczeniem izbie, dawsć oklaski 
od których wstrzymać się w chwili vnięsienia 
gdyby to nawet w najncywiłizowańszych naro- 
dach nie miało miejsca, gdyby występkiem by- 
ło, nie jest podobna; nie należy z aich Żavto- 
tować, Są one przepewiadaczami jakje komu 
historja iniejsce gotuje. 3 ; 

Próżno straszyć nas hędą сї co do wybiegów 


"Alexaodrowskich się udając, za spokojnie otila- 


skami wyjawioae zadowolnienie, Jab cichem 


ч 


EA 


szamraniem ńieukontentowanie okazane, заро» 
wiad»ją ham zamienienie się na obrady tajne. 
My się tego wcale nielękamy, dowiediiśimy, kie- 
dy nowet па cierpkie, mniej godaości odpowie* 
dne i mnićj przysłojne może odezwanie się је» 
dnego z członków. izby: kto, kaszle niech wyj- 
dzie za drawi, głuchem odpowiedzielisimy mwil- 
czeniem. Przekonani jesteśmy, iż szanowneinu 
reprezeniantowi wyrzekającemu te słowa, nie: 
przyszło zapewne na myśl, 


ców ojczyzny przywiodły vany begneta nie- 
przyjacielskiego; czyż ża swe poświęcenie się 
dla świętej sprawy, za swe bligny, zasłużył na 
tak okrutną nagrodę aby go za drzwi wypra- 
wiać; aby mu jedynej pociechy przysłuchiwa- 
nia się oaredom o dobro ojczyzny, 2а której nie» 
podległość zdrowie utracił, odmawiać!!PP 

Lecz czyliź izba poselska, czyż Rząd Naro- 
dowy, czyż wszystkie izby, Rządy i magistra- 
tary Świata, nie są złożone z ludzi, z natury po- 
dległych błędom? й 

Nie zapominajmy Że tolerancja jest podstawą 
towarzystw; jak wspobiegać błędom, 
opinią publiczną, oddawać sprawiedliwą po- 
chwałę zasłużonym, naganiać z umiorkowaniem 
i prawdą uchybienia, nie jest grzechem, owszem 
jest obowiązkiem każdego człowieka; tak z 
dcugićj strony, być w surowości sądu nienbta= 
ganym, w pochwałach niesprawiedliwy: w po- 
głoskach może przez nieprzyjaciela ‚ nienawi- 
stnego sprawie naszej, rozsiewanych, widzićć 
prawdę nią publiczność zatrważać, jest wystę: 

-pkiem niegodnym prawego Polaka! 

Z obcych pędząc krajów, ostatki sił zwątlo- 
nych, na obronę własnego poświęcić przysze- 
дек, nie miałem czasu rostrzygać czyny Rzą- 
du Narodowego. aui z jego członkami się таро» 
znawać. Z członkami izby prócz czci im male- 
Żnej, jaką, jeszcze za granicą będąc % obcemi po* 
dzielsłem narodami, Żadne mnie inne nie łączą 
stosunki, Nie mam szezęścia należeć do towa. 
rzystwa patrjotycznego, partji demagogów, Za- 
paleńców, swawolpych, przez całą kotecją par 


Że może do kaszl. ` 
-niecia w 16] chwili w galerji jednego я obreń- · 
© 


objawiać” 


ni Matyszezew, z której to zapewne i owo Ślhie« 


szne pismo jakiegoś pana ajeuta wyszło, tak 


staranie pozagranicą а osobliwie na dworze ła: 
godnego; błogosławionego monarchy Austrja- ` 
ckiego,ogłaszanych;oigdzie ich ta nie znalazłem, 
równie jak nie należę do Żsdnych warszaw, Ко- 
terji: sałonowćj, kanapowćj arystokratycznej; a 
nawet jak jej istnienia dziś nie przypuszczam, 
tak gdybym i mógłprzypuście, Że па Żsdną u- 
wagę nie zasługuje, litość chyba wzbudzić mo- 
Że, sądzę. 7 К 

Ale nie taję tego, Że należałem do najgorti- 

Е АТ eh AE 

wszych stu onników oppozycji, że reformę rządu, 
co się niczóm u obcych nie splamił, nieprze- 


niewierzy? swoim, owszem, jak lo ostatnie dni 


jawnie dowiodły, największą ufność narodu zys 
akat, reformę w tyin jeszcze niepewności na- 
szćj stanie, za zbyt szkodliwą, szkodliwą równie 
wewnątra jak zewnątrz w obecnóm naszem po- 
łożenin uważałem, i dzień ll czerwca mam 
za jeden я owych wielkich dni, przez które о- 
«trzoość widoczną nad nami opiekę pokaza- 
ła! Widzę cudowną rękę Boga, która nas wspić- 
ra,icieszę się tą pewnością, Że zbliża się już kres 
tój kary którąśmy za grzechy ojców nuszych 30. 
letnią niewolą i tylo pociskami przez okrutne- 
go przywłaszczyciela ojczyzny neszćj nam Zə- 
danemi już dopetnili. Poprzysięgam wszelakoźż 
na wszystko, cokolwiek mam najświętszego, że 
gdyby reformatorów projekt był utrzymany, 
nie wyrzekłbym dziś słowa przeciw niemu. 
Wszyscy więc, ktokolwiek był za, czy prae- 
ciw projektowi, połóżmy koniec rozprawom nad 
rzeczą со ја? rozwiązaną została. (*) Przestań- 
my napełniać dzienniki drażliwemi przeszłych 
dni kilku wspomnieniami, które się juź na піс 
nie przydadzą, mogą пат tylko u obcych przez- 
złe zrozumienie szkodzić, wrogom broń w rę: 
kę podawać. $ 
Otoczmy niechęcią publiczną pisma podobne 
tyin jakich się dziennik pod przybranym ty- 
A e 
(*) Przestańmy trwożyć zapowiadaniem z nowych 
źródeł wyniknąć mających reformów. ү 


( зб у 


tułem: „Polak Ѕиліепту wychodzący, ód pe- . 


wnego czasu odzaacza. Niech one aie го? гач 
Żniają nas, bo na ten może przedmiot wrogów 
naszych natchaieniem: ва kreślone. Izba i pu- 
bliczność cała patrzała па skromność i żimną 
krew siedzącego na tawce Arbitrów bezprzykła- 
daego może Карат, Puławskiego. Jałowy kon- 
cept, obyczajność nawet samą обсада јісу, o ka- 
wiarai do której się: schodzą człoakowie To- 
warzystwa patrjotycznego, bluściercza potwarz 
szncona w piśmie pod daiem I2 b, m. w wyż 
wspomnioay:n dzienniku na posiadającego zu- 
реа ufność ladu i rycerzów naszych, nie mo- 
ĉa mu bynajmaićj szkodzić!.. nie może uwła- 
czać świętości uczuć tego który z orężem w је- 
dnem, z krzyżem w drugićra ręku dowiódł świa- 
tu, Że bronić sprawy ojczyzny, tam gdzie woj- 
ną jest nieuchronaą, prowadzić lod do boju z 
najezdnikiem wolnćj ziemi, z gwałcicielem naj- 


świętsżych prawi wiary ojców swoich!., -ma za' 


prawdziwą cześć Bóstwu oddaną, za najmilszą 


Bogu ofiarę , za istotną i dobrze zrozumianą re- 
Kgją.— Pochwały w tymże dzienniku: obrońtom: 


projektu o reformie rządu równie jałowe i nie. 


zgrabnie naciągane, kosztem ośobistćj sľawy mę- 


Żów nieskazitelaych, nie zaszczyt lecz krzywdę 
ohwalonym praynoszą. Publiczność sama, acz 
rzecz z innego stanowiska widzi, oddaje im 
przecież sprawiedliwość, znamy ich prawość 
wszyscy, wiemy Że ani w wojska, ani w гла» 
dzie, ani w Żadnym z stanów naszych, апі. кеў 
wizbie nie mamy moćłochu. Wzyląg się on 
w zapalonych głowach Ambassadora naszego 
ciemięzcy. Chyba jedea niezgrabny, ajent przy- 
puścić panowanie jego u: nas potrafi. My śmia* 
Хо zapewnić możemy siebie i świat cały, Że 
wszystkich: nas dążność jest jedna, że wszyscy 
jednym duchem tchaiemy, że nie chceiny wyż 
wracać. stosunków towarzyskich, że ani pano- 
wania despotyzmu. lub arystokracji, ani tym- 
Bardzićj anarchji, nie potrafiemy znosić u.sie- 
bie. Smatne jéj przykłady aż nadto są ser= 
eom naszym pamiętne, aż nadto opłacone, aby- 
śmy się kiedy: wrócić do nićj mieli. Ле sza» 


nować będziemy pókój Europy i wszystkich - 
tronów i ludów sąsiednich, że walczymy jedy- 
nie o naszą niepodległość narodową i albo ją: 
odzyskamy, albo wszyscy polegniemy na polu 
sławy. A'niezgrabgość lub przewrotność ja» 
kiego dziennikarza, jak u паз Żadnego wraże» 
nia nie zrobi, tak przez obcych zapewne pu- 
blicznćj opioji przypisanóm, lab liczonóm na 
karb narodu naszego nie będzie. ~ 
Otoczmy więc, powtarzam, niezgrabne dzien= 
nikarzy bazgraniny zasłużoną pogardą, a świe» 
tae izby sejmowe, 1 rząd narodowy, miłością 
powszechaą, poszanowaaiem i ufaością. A jesli 


„w dziś istaiejącej wewnytczaćj organizacji rzą- 


du są-jakie bledy, сао czcigodnych jej 
członków i gorliwości izby zostawmy onych pos 
prawę!... ео. gi... Wołyniaain' 

(А. n.) Za najświętszy poczytłujemy sobie о>” 
bowiązek publicznie złożyć dzięki Меј Pa- 
ni Pranciszce Nixdorf wdowie przybytćj z pós 
wiata: Czerskiego, która ой 29 lutego b. r. gas 


cząwszy ciągle niezmordowanćj ku nam troskli=- 


Wości daje dowody. Spędzać dni całe. na us 
słaugach nieszczęśliwych,nie źwazać зіс niebezpie= 
czeństwem, którem grożą tak licznie dziś pa: 
nujące zaraźliwe choroby, jest to poświęcenie" 
się nadzwyczajne , jest to prawdziwy heroizm’ 
i miłość” bliżniego, Niech to nie obraża skro- 
maości Twojćj szanowna Pani, dosyć masz na- 


(grody w własaćm przekonanin i wdzięcznych: : 


sercach naszych; jednak podajemy do publicz- 

пеј wiadomości szanowae imie Twoje, aby Сі w 
braku innych chociaż ten zbyt słaby dowód o- 

kazać aaszćj wdzięczności. — Zołnierze ranai 
zoddziału Ilgo w szpitala: па Nowym=świecie' 

w domu Jasińskiego. s } 

(A. n.) Wyczytawszy w-149' Nize Katjera' 
Warszawskiego, Że jednćj tylko kolumay par- 
tyzantów Godlewskiego działania nie przeszły do“ 
wiadomości Naczelnego Wodza,nie wiedząc przy» 
czynfitego, iubolewając, Że z takićm- poświęce=" 
niemi odwagą działający rodacy nie byli godnie” 
przynajmaićj wspocaniegiem wodza przed naro=* 
dem-nagrodzeni, pospieszam z udzieleniem: czy»* 


| stanął 


( 321 ) - 


4olnikom jednego z zajmujących dowodów męz- 


awa. Oddział z kołamny ochotników pod do- 
'wództwem Antoniego Kobra, o działańiach któż 
rego-pod Wyszkowem pisma doniosły, dał do- 
wody odwagi płosząc rossyjskie pałki, i w 
xozinsitych kierunkach przecinając im kommu- 
nikacją. Miejsca ich działoń w wdziwie Płoc- 
kióm są: Dobrylas, Sul, Krasnosielce. W tych 
ostatnich oddział wspomniony obarykadowawszy 
się, gdy zrobił śmiałą wycieczkę utracił je-. 
dnego 2 odważnych swoich ochotników. Jakób 
Kamieński gdy dla mocnej rany sam jeden о» 
toczany został od rossyjskićj jazdy, wierny da* 
mój przysiędze iż nigdy przebaczenia od nie- 
przyjaciół nie zażąda, na nalegsnia ich о wy- 
mówienie, wyrazu pardon, w rękach ich już bę- 
Час strzałami swojej dubeltówki odpowiadał. 
Zaciekli kilkoma go jeszcze strzałami razili. 
А konającego zaniosłszy przed kwaterę jener 
rała swojego Nijołów, surową od niego za o* 
krucieństwo swoje odnieśli karę. Nijołow zwło* 
ki walecznego Kamieńskiego uczcił pogrzebem 
<bchatóra: za wzór go swoim wystawiwszy, w 


okazałym orszaku ha wieczny odprowadził spoe. 


czynek. OQGdznaczyłi się » oddziału tego ka- 
pitan Kober, którego odwagę w przewodnicze- 
niu chwalą podkomendni ochotnicy , niemniej 
podporuczoicy Klops, Borzęcki L.; podoffice= 
rowie: Rybczyński, Weronowicż, Fijałkowski, 
Zieleniecki, Reichelt, którzy nieustraszonego 
męzłwa dali kilkakrotne dowody. — 2. Е. С. 


(А. n.) Wyczytawszy w Nrze 525 Kur. Pol- 
skiego z dnia 1 czerwca r. b. doniesienie o 
madesłanym akcie przystąpienia do rewolucji 
Polskićj senators Jana Felixa hr. Teraowskiego, 
obejmujące zarzut iż nietylko sam dotąd nie 
w gronie senała, ale i deklaracją ори- 
2011. Gdy tenże kasztelan hr. Tarnowski jest 
za granicą i może wiedzieć nie będzie o uczy» 
 miocym ma zarzucie, a przeto nie będzie się 
mógł! publicznie usprawiedliwić; jako wiadomy 
powodów które przybycie jego opóźniły, przed- 


go spowodowała do opóźnienia. 


sięwziąłem podać je do powszechnej wiadome - 
ści, dla zbicia fałszywie i złośliwie rzuconćj - 
nań opinji. Pomijam słabość zdrowia, chociaż 
ifta byłaby dostateczną do usprawiedliwienia. 
Pomijam posiadanie majątku na Wołyniu, wy- 
stawionego na łup nieprzyjaciela, gdy sam kasze 
telan hr. Tarnowski prze» nadesłanie akta przys 
stąpienia dowiódł, iż miłość ojczyzny nad mae 
jątek przekłada, ale pominąć niepodobna naj- 
waźniejszćj przyczyny i istotnie jedynćj, która 
Syn i córka 
kasztelana hr. Tarnowskiego byli w Horocko- 
wie na Wołyniu, pod bacznie zwróconem na 
siebie okiem Rossjanów; najmniejszy krok oj- 
ca przeciw Rossji, byłby dzieci wydał na Sy- 
berją Jub na męczarnie jakich tyla innych do» 
znało, * Lucius Junins Brutus poświęcił dla mie 
łości ojczyzny, Życie niegodnych synów, któr 
rzy ją w jarzmo poddać usiłowali: a przecież 
ze wstrętem zwzględu na ludzkość surową је» 
go cnotę wspominamy. Prawa krajowe zuwa- 
gi na przychylność е prawa natury wypływa» 
jącą, delszych nawet krewnych od świadcze* 
nia przeciwko krewnym uwalniają. Mialże ka- 
sztelan hr. Tarnowski sam jeden być pozba= 
wionycuczuciów wszystkim ludziom wrodzonych 
i przez prawa uświęconych, a naśladować ostre- 
go Brutusa poświęcając dzieci swoje (a dzieci 
przychylne krajowi) które wolał dla posługi 
ojczyzny zachować? że ta była jedyna przyczyna 
spóźnienia dowiódł tego, skorotylkoujrzał syna 
icórkę na ziemi Galicyjskićj bez chwili zwłoki - 
przystąpienie swoje senatowi przesełając. Mógł» 
bym wiele dowodów przywiązania do ojczyzny 
kasztelana hr. Tarnowskiego przytoczyć, lecz pos 
chwały insym zostawiam, oddanie tylko spra- 
wiedliwości i wykrycie prawdy sądząc być о» 
bowiązkiem każdego uczciwego człowieka. Do: 
dać mi jeszcze wypada, iż w chwili gdy to pie 
вте syn kasztelana hr, Tarnowskiego, Walee 
rjan hr. Tareowski, woże już walczy w spras 
wie ojezyzny. — Leon Chomętowski obywąe 
tel wdztwa Sandomierskiego, | 


(А. n.) Im późsiej dług wdzięczności swoim 
dobroczyńcom .się wypłaca, tem większej севу 
dia nich nabierać powinien, bo to dowodzi, ile 


łaska wyświadczana, w pamięci i sercu wdzięs 


cznych obdarowanych, nabrała wartości, kiedy 
Fobo późno, nie zapomiasją o okazaniu wdzię- 
czności. Niemogąc zaś iaaczój и długu tego 
uiścić się podpisani bracia, którzy w batalja- 
nie 5 gwardji ruchomćj województwa* Mazowie- 
ckiego pierwiastkowo uammisszczeni, doznawali 
wszelkich względów od Меј Smoleńskićj w Bé- 
«czycy zamieszkałej, przedsięwzięli publicznie 
podziękować jej za okazaną łaskę i dobrodziej- 
„stwa, szczególnie dla najmłodszego brata świade 
czone. Daruj więc zacna Polko, że przez wy” 
jawienie nazwiska, obrażamy skromność twoją; 
wiemy bowiem, Że jedynie z przywiązania do 
dwogiej naszej ojczyzny, wspierając prawych jéj 
synów , usuwasz się od dziękczynienie ; prze” 
pełoione jednak serca nasze uszanowaniem i 
wdzięcznością dla twojćj osoby, niemogły tego 
zataić. Przyjmji więc prawa córkojojczyzny, to 
publiczne podziękowanie z tokiem uczuciem ; 
z jakiem ci je wdzięczai bracia wynurzają. 
Кал Е. А.Т. 5. 
Р айото44 autentyczna. Na posiedzeniu 
izby poselskićj d. 8 b. m. przy rozbiorze bud- 
Żetu wojskowego, widzieliśmy z jaką troskliwo- 
ścią szanowny nasz reprezentant, JW. Klemon- 
towicz wzywał ministra wojay, owym staropol- 
skim obyczajem , do oszczędności skarbu ри“ 
blicznego. To pewna, Że zawsze było Polaków 
udziałem, męstwo rzymskie i ubóstwo spar- 


tańskie; lecz piętnastoletnie rządu moskiew= 7 
skiego panowanie, sprowadziło wielu masżych | 


urzędników z drogi oszczędności. I tak: Pan 
Pancer, nazwany dyrektorem fabryki broni, bie- 
rze slałćj pensji złp. 6000, prócz tćj, diety 
dziennie złp. 12 i na konie pocztowe, w miej- 
` acu gdzie poczta nie exystuje , likwiduje kwar- 
talnie przeszło złp. 1700, co wszystko uczyni 
rocznie złp. 17,200. 
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Zwracamy uwagę wząda, czy w dzisiejszych 


"czasach, urzędnika tego stopnia, można tak 


drogo opłacać i dozwalać mu w obrębie kilko 
milowym, kwartalnie 1700 złp. na koseta po- 
dróży? Kiedy jaspektorowie skarbowi, со ca- 
łe wojowództwa objeżdzyć muszą, hiorą tylko 
5000 zt. pensji i 1000 zł. na Козге, 

„Jeststo zapewne, piękne wynagrodzenie je 
Pancer, za gorliwą obronę monopoliee X. Pu. 
beckiego i marnotrawstwa naczelnika oddaiała 
hat P. Piotra Michałowskiego, wykazanega w 
pisemku rachmistrza górnictwa р. Je Gredler, 
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Ktoby sobie życzył stołowaś się za pamierną cenę, 
może się zgłosić pod Ner 272 przy ulicy Freta na 2gie 
piętro po lewej ręce, gdzie także umieszczonymi być 
mogą na stancjąze stolem uczniowie uczęszczający do 
szkół publieznych. 

DOM przy ulicy Drewnianćj w cyrkule T pod Nr. 
2820 sytuowany, po JPanu Antonim Pauli nabyty, 
zdatny do prowadzenia fabryki garbarskićj (gdyż cią- 
gle takowa w tymże domu exystowalo) jest do wypu- 
szczenią w dzierżawę roczną lub więcej od 8. Jana 
r. b; wiadomość tamże od rządcy domu Sługoskiego 
powziętą być może. i 

Propinacja w calych dobrach Willanowskich o mi- 
lę jędnę od stolicy odległych z Browarem i Gorzel- 
nią w Wilanowie sytuowanemi, jest do wydzierza- 
wienia z dniem 1 lipca b. r. 2 wolnej ręki. Mający 
chęć wzięcia táj propinacji w dzierżawę, raczą zgło- 
sić się do Administracji jeneralnćj dóbr.w Willano- 
wie posiedzenia swe odbywającćj, gdzie о warun- 
kach i bliższych szczegółach zainformowanie powziąść 
mogą. $ ў 

№76) podpisana podaje do publicznćj wiadomości, 
iż w dniu 15 ezerwca b. т. we wsi Zeronicach w po- 
wiecie orłowskim wdztwie mazowieckićm odbywać 
się będzie dobrowolna sprzedaż różnych przedmio- 
tów, jako to: bydła rogatego, owiec, koni, źrebaków, 
dwóch sieczkarni i różnych sprzętów gospodarskich, 
a to więcćj dającemu za gotowe pieniądze kurs w 
kraju mające- — Skarzyńska,' właścicielka powyżej 
wymienionych rzeczy. 


Do dzisiejszego Nru Kurjera Polskiego dołączą się, 
dla czytelników w Warszawie, do niektórych exem- 
plarzy Odpowiedź na artykuł 146 Gazety Nowo Pol- 
ska, o wolności druku. : : 


